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D l a c z e g o  m a m y  u s t ę p o w a ć  U k r a i ń c o m ?

ezne pomyślę „prometejskie”
w o d a  n a  t n l y n  n i e m i e c k i

Ukazał się drugi nakład książ­
ki napisanej przez Aleksandra 
HocneńsKiego, Stanisława Łosia i 
Włodzimierza Bączkowskiego pt. 
..Problem polsko - ukraiński w 
Zienij Czerwieńskiej*' Książka ta 
stara się sform ułować program  
Polski w  sprawie ukraińskiej.

Autorzy tej książki stoją na 
stanowisku, że Ukraińcy są nie­
wątpliw ie narodem uzbrojonym  
psychologicznie lepiej, jak wiele 
innych do walki o sw oją św iado­
mość narodową Autorzy stoją na 
stanowisku, że asymilacja Ukra­
ińców jest niem ożliwa. To też chcą 
dojść do porozumienia z elem en­
tem ukraińsk’m, udzielając mu 
szereg ustępstw.

Ziem ia Czerwieńska, t. zn. p o - 
pulai me dzis zwana Wscnocmia 
Małopolska, jest krajem  miesza­
nym i z tego postawienia sprawy 
—■ zdaniem autorów  —  należy 
wyciągnąć wszelkm konsekwen­
cje.

FIKCJE
Pi&zą oni:

,.1. Ukraińcy w licznie ok. 3 ni 
hon " na terenu. Ziemi czerwień 
skiej, są narodowo uświadomieni i 
nadzieje na ich asymilację są fik-

2. Również fikcją >est dążenie 
do wp Tzeczenia się przez -lićn ma- 
rzen o sit. Jrzeni i kiedyś niepod 
ległej Ukrainy.

3. Natomiast w granicach zupel 
nej możliwuśd leży. pozy Kanie w 
tych warunkach jakie „* 1 jakie się 
da przewidzieć, współprac; lojal­
nej, a nawet czynnej z Państwem 
Polskim.

4. Możliwość „aiezy przede 
wszystkim w usunięciu ty<Ą wszy­
stkich Warunków, L.„re me rzy- 
nosz, ani państwu ani_ ludności pol­
skiej żadnej korzy li, zmuszają

osobne Kurie narodow ościow e w 
samorządzie na terenie Małopolski 
W schodniej. Należy nie przeszka­
dzać w  używaniu barw ukraiń­
skich, trzeba wreszcie udzielić 
szereg ulg w  zakresie gospodar­
czym.

W JAKlM CELU
Jaki jest cel tego szeroko pom y-

biernrj postawy względem Pań
StWJl”* '* f".

'j4¥SPSTWAt USTĘP 
S T ™ ’ A  ; S T F P S T W A _

_ , . . , , „ „  wyjaśnia p. W łodzim ierz B ącz-Jakip są ustępstwa, które, /.da- J . . . . . ___ - • , .’ - -  1 kow ski w  ostatniej części książki.niem autorów, należy udzielić U', 3  auT ?  , 2  y O ddajem y m u głos.kraincom. A  wiec przede wszyst-
kim trzeba zgodzić się na nazwę 
ukraiński. Trzeba dalej „n ie dra: 
n ić“  Ukraińców przez odpow ied­
nie redagowanie podręczników i 
czasopism polskich. Zdaniem  au-^ 
torow  Ukraińców „drażn i same 
m ówienie o idei jagieltońsk’ ° j 
która ma grozić pochłonięciem  
Ulcraińcom Nie +rzeba dalej, mó-* 
wią autorzy, przeciw działać ku1- 
'ow i polfcgłycn Ukraińców w  w al- ( 
kach polsko -  ukraińskich w  la-^  
tach 1918-19, Trzeba udzielić u - 
prawnień językow i ukrs 'nskiemu 
na terenie Małopolski W schod­
niej. Trzeba rozszerzyć upraw nie­
nia szkolnictwa ukraiński ;go, m. 
in. przez stworzenie uniwersytetu 
ukraińskiego. Trzeba w prow adzić

korytarza niemiecko • roz>jskieg> 
stanowi taka* cLL polskiej racj. 
stanu, dyktowany irwe do gtębl 
przemyślane wzglęay rie-aieżnej i 
wielkiej polityki wschodniej.”

WODA I LYN
“*L MU ‘ >r

ProDlem prom etejski, to rozb l- 
janie R osji. Teraz w iem y w szyst­
ko. Ustępstwa, jakie m am y czy ­
nić na terenie Ziem i Czerwień­
skiej, które niew ątpliw ie muszą 
się odbić niekorzystnie na intere­
sie ludności polskiej na Z ;emi 
Czerwieńskiej, a w ięc na intere­
sie Państwa Polskiego, mamy czy 
nić po to, aby prowadzić „wielką** 
politykę wschoćL-ną, reka w  rękę 
z Niemcami, co oczyw iście leży 

| przede wszystkim w  interesie 
Niemiec. „Czynna współpraca z 
Państwem Polskim ", do której 
można pociągnąć lia pewien czas 

łtrwach "w ‘ £ !» ie  h zw id -J  Ukraińców, drogą pow ażnych u-
polsk.* - ukraińsku, i polsko -i stępstw w  M ałopolsce, to budow a-

Cel przejściow y to uspokojenie na 
pewien czas um ysłów  U kiaińców  
w  Polsce. Jaki jest cel dalszy, to

,,W rozgrywce polsko mo- 
.ikiewskiej zw ycięży to państwo,, 
które Będzie miału za sobą tenden­
cje rozwojowo - separatysty czne 
Kresów hceczypoupolitej ora-/, ru- 
ehów narodowych Sowietów."
I p. T,vr:--kowski doda*®: 

„Normalizacja stoeunkow na

miriejsŁi-śclowej w ogóle ora; roz 
budowa problemu prometejskiego 
lako jednego z najczi tovi szych środ 
ków wyzwolenia Poiski z ciasnoty

nic polsknri rękom a „W ielk iej 
Ukrainy**. Prawda, jak i to dosko­
nały „interes** dla Polski.

D Z IE Ń  W  P O L IT Y C E
W IZYTY I REWIZYTY I dzą" p. Jozefko-.ricza), Komitet ten

tVicep"emicr i nun. skarbu luz, Ł . ! nic rozporządzał dotychczas żać sym
Kwiatkowski rew zytrwał w ponic dziennikiem i to właśnie pr yśpieszy- 
ifeialek marszałka aeratu płk. E .! ło wydawanie pisma.
Miedzińskiego i mai >?załka Sejmu 
prof. W Maków, kiego.' . o 

Marszałek Sejmu Makowski złożył 
w poniedziałek wizyty ‘ ministrom: 
spraw wojskowych gen. Kasprzyc­
kiemu, —  min. spraw zagranicznych 
J. Beckowi, min. sprawiedliwości W.
Grabowskiemu i ministrowi VrR. i 
OP. w et Swiętosławskiemu, iraz pre 
zesowi NIK, dr. Jakubowi _Krzemień- 
skiemu oi<cz I prezesowi Sąjiu Naj- 
„yższego L. Supińskiemu.

KONFERENCJA 
U MIN. rONI ITOWSKIEPO 

We wtorek oabyła się u min. Ponia-

ftuii aur
JESZCZE LEPSZE OD

„ PŁ ASKI CH”
ł f

AKCES DO STR. LUD.
W tych dniach odbył sie w Sokulo- 

towskiego konferencja z udziałem sa- wie Podia, kim giard powiatowy „Ra- 
proszon: ch posłów i senatorów. Po- dykalnego Obozu Chłopskiego” . Na 
ruszono szereg aktualnych tematów, zjeździe tym, reprczcnlowanym przes. 
m. in. przymusowych organizacji roi- kilkanaście kół, zapadła decyzja przy-
ni szych.

NOWŁJ PISMO WE LWOWIE 
Zjednoczenie Polaków Ziemi Czer­

wieńskiej, organizacja, któiei celem 
iest budowanie polskości w Małopol­
sce Wschodniej, wydawać będzie „v u 
tygodnik p. t. „Ziemia Czerwieńska- . 
Redakcję Ti ta ją ’ objąć: proi. Bujak,
prof. Romet i prof. U rabski St.' Pier 
wszy lmmer pisma ujcąże się jeszcze 
nrz-. d świętami Rożago Narodzenia.

DZIENNIK „PRACOWNICZY" 
BĘDZIE WYCHODZIŁ 

Zapowiadany oddawna dzieiui'!: 
„pracowniczy” ukaK się w dniach 
najbliższych. Pozostaje to w związsu 
z wyoorami uunorzrdcwymi, w kto- 
lycb m. in. bierze udział. Pracowni-

stapitaiiia d;> Stronnictwa Ludów. go.
ME' OR' IZ CMI E M A  W ZPOK
Agencja „Kabel” donosi:
W Związku Pracy Obywatelskiej 

Kobiet doszło ostatnio do nieporozu­
mień na tle politycznych dysKusd. 
Duży wpływ w orgardacji 'ej posia­
daj? koła demokratyczne, jak i ozo­
nowe.

POGŁOSKI O ROZVN I^ A N IJI 
„ROT VRY - K L l B o W”

Znane jest powszechnie masońsl 
JiarakteT ..Rotary - Chibów”. W 
związku z ostatnio wydaną ustają al,- 
tytnasońską krążą w kolach politycz 
nych pogłoski o represj-zh, :akie ma­
tą spotkać „R&iary Ciuby'

Istnieje nawet możliwość iozw‘ąza
czy Komitet Wyborczy (pod „wó- jua tej masońskiej organizacji

P o  ś m i e r c i
J. Ern. A r c y b i s k u p a  T e o d o r o w i c z a

Kto ma żydów*,ki program

Licytacja 0.Z N. i Stronnictwa Narodowe
U w a g i  p o  z j e ź d z i e  „ Z a r z e w i a ’

(J. W .) 
artykułów 
artykułu

„C zas" rozpoczął cyk li H A  D Ł U G A  M E T E
o - samorządzie. Auto- Zdaje się nie rozum ieć +ego 
prof. Gniazdomorski , ,Ozon‘‘ , który zwraca uwagę nie

Program żydowski O. Z. IV 
jest na dzisiejsze t/asy anachro- 
aizmen., nie budzi on też ubaw

Śmierć J. E A rcyoiskupa ob­
rządku orm iańskiego Teodorow i-

« *

Ks. A rc. Teodorowie z

cza wywarła w całym kraju o- 
gremne wrażenie. Cała prasa 
polska pośw ięca licŁne artykuły 
i wdpomnienia W ielkiemu Kapła­
nowi i Patriocie,

Lw ów  przygotow uje się do u- 
roczystości pogn^bow ych , któi’e 
staną się wielką m anifestacją  u- 
czuć polskiego Lwowa do Zmarłe
gu.

Eksportaeja irwłok ś. p ks. A r­
cybiskupa Teodorow icza odbędzie 
się 9 b. m. Dnia 10 b. m. po na­
bożeństwie w katedrze ormiań­
skiej zwłok' Zm ariego zostaną 
złożone w grobow cu rodzinnym 
na cmentarzu Łyczakowskim.

Na znak zajony po zgonie A r ­
cybiskupa ks. Teodorow icza lwo­
wskie starostwu grodzkie wyda­
ło zakaz urządzenia we Lw ow i? 
aż do dnia pogrzebu wszelkich 
imprez publicznych.

Posłowie 11ezateżiN m eroiusm eni
do prezyd uw i referatów  w  komisjach

W e wtorek rano obradował w 
Sejm ie zarząd koła parlam entar­
nego Ozonu. Obrady dotyczyły 
podobno wyłącznie wyboru pre­
zydiów w kom isjach sejm owych. 
Z przebiegu posiedzeń kom isyj­
nych, które się odbyły w poluanie 
wynika, że Ozon postanowił u jąć 
kierow nictw o wszystkich prac 
parlam entarnych w sw oje rece i 
nie dopuścić t. zw. posłów nieza 
leżnych ani do referow ania pro­
jektów rządowych, ani do zasia­
dania w prezydiach komisji.

W  najw ażniejszej ze wszyst­
kich kom isji budżetowej przewód 
niczącym został wybrany w ice­
marszałek Surzyński, a referen ­
tem generalnym pos. Sowiński. 
Referaty budżetowe rozdzielono 
w nastęnuiący snosób:

Budżet Prezj denta R. P. pos. 
Jedynak, Sejm i Senat—  B iow ió - 
ski, kontrola państwowa —  Ba­
rański prezydium Rady M ini­
strów —  Gdula, em erytury i ren­
ty —  W agner, sprawy wewnętrz­
ne —  Długosz, m inisterstwo opia 
ki społecznej —  Zyborcki, poczt i 
telegrafów  — Sanojca, spraw  za­
granicznych —  Surzyński. roln i­
ctwo —  Ostafin, kom unikacja —  
Jahoda - Żółtowski, ministertwo 
spraw iedliw ości —  Szczepański, 
oświaty —  StaM, spraw w ojsko- 
wycn —  Pikusa, przemysł i han­
del —  Lechnicki, długi państwo­
we —  Hiipsch, monopule —  Sob­
czyk, ministerstw" i skarbu —  Si­
korski.

Frezydia wszystkich innych ko­
m isji objęli również posłow ie z 
Ozonu.

K u p ię  na  g w i a z d k ę  P A L T O f .
S T E F A N  FlBriCH
■ A l .  J e ro z « jlim »K ie  7

PO ZjEż DZIE 
ZARZEWIA'

„W ieczór Warszawski** p u d k r e  
śla znaczenie zjazdu „Zarzewia**. 
Jakkolw iek ma jeszcze wptpli- 
w ości:

DLa  WYGODY NASZYCH P. PRENUMERATORÓW podajemy poniżej pnekai rozrad.unlwwy, który f : s in .y  wyciąć, wyraźni* 
wypisać imię, nazwisko, dokładny adres 1 tum., oraz “ "płacić t najbliższym urzędzie pocztowym.

.^ir»chat.Lo (MLirt wjd»wnlctw«):
„ABC -  NOWINY CODZIENNE” il MIN ISTRACJA
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PRZEKAZ ROZRACHUNKOWY

latgr- w.uj

W łaścicie l rozrachunku (nazwa wydawnictwa)

„A B C  -  NOWINY CODZIENNE* 
ADMINISTRACJA

P oczta  R A K S Z A W A  1 . A L  Jerozolim ska N r. 1 9 1
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Kryzys produkcji leśnej w Z.5.R.R
N i e o o r z a d k !  1 b r a k  s i ł  f a c h o w y c h

Przemyśl lesn” należy du nalba* 
dziej zdewifctowanr h i zariedbanych 
dziedzin wytwórczości sowieckiej. Pla 
ny dostaw leśnych nie są od kilku lat 
wykom wane. Sytuacja w b. r, nie po 
prawiła się nawe' pu wykryciu „tn 
aycyjnych wrogów ludu”. D« io Ii 
stopad- br. brakowało w LsaAi pra­
wie 50 pro.’ siły robociej, a jednak 
ogromu- liczba inżyniurón i techni­
ków Jeśnych pracuje dotąd nie w 
swej specjalności, P nudto istniejące 
nikle KaJry robocze nie są naleiyc.e 
irykorzystj t. anc.

V  1939 r. poczynione mają być w 
przemyśle leśnym większe nakłady i 
inwestycje. szedzie z.astoaowane

będą łukowe piły. Park i amochodow.. 
i traktorowy przemysłu leśnego pnej 
dzie na paliwo drzewne. Przeprowa­
dzana będzie dalsza mechanizm j» pra 
cy. Wprowadzane będą premie i do­
datki za wykonanie i orzewyższenir 
normy robocizny. Jeszcze w tym ro­
ku liczba pracowniku v K-śnych ma 
dujśr do 260 tys. ludrl. I

W cela zwiększeni:: kontra*, par­
tyjnej ustanowione w 100 wlęl zycl. 
ośrudł.ach przemysłu ie»nefto stano 
wiska panor gów (urganiz *°rćw par 
tyjnyeh). Akcja kińrflw.ąpja kor. »  
m ojców do nracy w lasach ni« Jąf- 
neł* jeszcze zamierzonego watężeiłia.

podkreśla znaczenie obecnych tvy
borów.

ZNACZENIE 
WYBORÓW 

S A M flP ^ ' CWYCH
Z drugiej „trony nią można a  

pominąć, że z jednego Rt ■" tn 
Widzeniu polityka w samor/-,dzn 
ma nawet donioślejsze zniuzenb 
niż w państwie. Mau na myśli tę 
bardzo ważną o k o lic ,mość, że w 
samorządzie nie tylko organa 
stanowiące i kontrolujące i Incz 
także i organa zarządzając' 1 ®y 
konawcze rą wybieran- na Df 
wien określony — i to dłuzsz 
—  okres czasu. Większa -iągł°ś< 
wiadzy daje zas możliwość nie 
tylko stwnreenia programu, ile i 
jego choć by częściowego ur*p 
czywistnienia.
Celem rozważań „Czasu ‘ jesl 

zwrócenie uwagi na drniosł .ść 
wyborów samorządowyh* Nit 
chodzi mi ta o ewentualne od­
działanie wyników wyborów *a- 
mor.ądowych —  w ten, czy hiini 
sposób —  na kierunek polityki 
p iństwowe; Chodzi mi o P j< 
kreślenie, że wyborca pr*«z od 
danie swego głosu przy wybo­
rach samorządowych może wpły­
nąć w sposób istotny n» lósyj na 
kieruneh rozwoju swej własnej 
miny.
Dlatego tym bardziej dc sa­

morządów muszą w e jś ć  lu ! ie, 
de tylko szukający doraźnej ko- 

Irzyśei parjrjn ej, ale spełniający 
prace samorządu w myśl zalozeń 
głębokiej przebudowy naszego 
życia.

na zasadnicze bolączki naszych 
miast, nie na Konieczną zmianę 
struktury narodow ościow ej i so­
cja lnej ośrodków m iejskich, a 
tylko na bieżące zagadnienia go­
spodarcze.

Wielkie -osiągnięcia inwesty­
cyjne kosztują taniej, niż wyda­
wałoby się to na pierwszy .nut 
0 B.a. Taniej —  gdyż realizowane 
są planowo, bez kosztownych we­
wnętrznych spr jecznoscL Taniej 
— gdyż realizowane są szybko, 
aby mogły jak najprędzej ento- 
wać. Taniej -  gdyż są dobrze 
obmyślane i posiadają wj soką 
pośrednią rentowność: wciąga:?',
w obrót i ant kapitały, powodują 
ruch i ożywienie, prarnoozą do­
chody w długim sz« regu ubocz­
nych procesów gospodarczy ch. 
Doceniamy niezwykle ważne 

zagadnienie oszczędnej gospodar­
ki w mieście, rozumiemy, że 
szumne hasła bez późniejszej' 
planowej pracy szkodzą tylko 
rozw ojow i miast, musimy jednak 
pamiętać, że o zagadnieniach po­
lityki samorządu, zagadnieniach 
wiążących się z całokształtem ży­
cia narodowego wn.ni decydować 
ludzie rozum iejący nie tylko bezr 
pośrednie korzjśti, ale role sa­
morządu w państwie narodowym.

o  t h o g r a m
Ż f D O V  S K I

„W arszaw ski Dziennik N aro­
dow y" ostro atakuje program 
żydowski O Z. N. i reklam uje 
Str. N arodow e;

w społeczeństwie żydowskim. Dia 
tego też stanów u-zą i energie cną 
nrlitrkę w s.osnnku do żydów 
ua terenie samorząnu bodziemy 
mieli tylko w. wczas, gdy w ra­
dach miejskich zasiądą przedsta­
wiciele Stronnictwa Narodowe­
go.
Istotnie takie np. wypadki jak 

w spółpraca z żydami przy w j bo ­
rach sejm owych w W ilnie sta­
wiają program  żj dowski Ozonu 
pod znakiem zapytania, ale prze­
cież Ozcn w swych ulotkach 
szerm uje też argumentami o wy­
najmowaniu żydom lokali, gdy 
na ratuszu rządziło Str. N arodo­
we. Możnaby zastosow ać znane 
pow iedzenie: W art pałaca Paca, 
a P ac pałaca.

Rezolucje walnego zjazdu .Za­
rzewia", juKkoluic1 konkreinoe 
cia swoją odbijają koizysfni cd 
czysto wei bali.ej frazeologu kou- 
solidaey jnej, na .trwają pszeciH
^ewne wątpliwości i zrakijtapy- 
tania. ''

Po pici wsuł —  mówiąc o wiei- 
Um obozie zjednoczeniowym, re­
wolucja nie określp i ciśle jego cha 
rakteru ideowe - politycznego, po 
drugie — określenie grupy ,ln  
dowt. i narodow - * jest mimo 
wszystko zbyt ogólnikowe.

to jednak w  rezolucjach „Zarze­
w ia" , W ieczór W arszawski" w i­
dzi ważny krok do z jedn oczen i.. 
Zobaczym y jak bedzie w yglądać 
realizacja.

Z a m i a s t  s p a l o n e j  s y n a g o g i
Kaplica katol cka w  Sopotach
Zarząd T w  budowy katolic­

kiego kościoła polskiego w So­
potach nabył plac i resztki spalo­
nej sj nagogi wraz z stojącym  
obok domkiem przy ul. Roonstra- 
sse w Sopotach. Gmina żydow­
ska, znajdująca się tu w  stanie 
likw idacji, chętnie pozbyła się 
tego objektu. Na nabytym placu 
ma stanąć prowizoryczna kaplica 
katolicka.
Starania u władz gdańskich o 
pozwolenie na je j budowę ją  już

rozpoczęte O czyw iście budowa 
tym czasowej kaplicy nie rozwią­
zuje jeszcze kwestii wzniesienia 
kościoła, odpow iadającego po­
trzebom  polskiej ludności kato­
lickiej w  Sopotach.

R CZĘSTOCHOWIE
„ABC** można zaprenum erować 

u p. W ładysława M achnowskiego 
ul Ś lepa 5 m . 18.


